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Wynalazek dotyczy oczyszczania ma¬
terjałów węglistych, jak węgiel bitumi-
nowy i antracytowy, lignity, łupki węgli-
ste, glina łupkowa i inne minerały zawie¬
rające węgiel lub węglowodór, skojarzony
z materjałami niepalnemi lub tworzącemi
popiół.

Przedmiotem tego wynalazku jest do¬
kładne usunięcie z materjałów węglistych
zawartości tworzącej popiół, celem pod¬
niesienia ich palności, lub przydatności do
innego użytku. Wynalazek polega na od¬
kryciu, że większa część zawartości two¬
rzącej popiół nie jest związana chemicznie,
lecz tworzy z nim mieszaninę fizyczną,
zdolną do odłączenia się i oddzielenia.

Wiadomo, że zwykle w praktyce od¬
dziela się od węgla łupek i inne zawarte
w nim materjały niepalne wtedy, gdy nie
są one tak drobne, aby się utrzymały w za¬

wieszeniu w wodzie podczas płókania;
nieczystości zaś oddzielane według niniej¬
szego wynalazku są w stanie tak drobne¬
go rozdzielenia, że utrzymują się w zawie¬
szeniu w wodzie, a prócz tego są one w ści-
słem pomieszaniu z węglem i pochodzą
zwykle z organicznego ich połączenia
w rodzimej materji roślinnej.

Proces, który tworzy przedmiot niniej¬
szego wynalazku, składa się: 1) z uwol¬
nienia węgla od cząsteczek wytwarzają¬
cych popiół, a po 2) ze skutecznego ich
oddzielania. Pierwszy stopień może być
wykonany jakąkolwiek odpowiednią meto¬
dą rozdzielenia masy pierwotnej na dosta¬
tecznie drobne cząstki. Drugi stopień da
się wykonać także zapomocą różnych me¬
tod oddzielania, ale metoda będąca przed¬
miotem niniejszego wynalazku przewyż¬
sza każdą ze znanych dotąd.



Metoda ta polega na delikatnęm roz¬
dzielaniu lub rozdrabnianiu materiału wę-
glistego środkami innemi niż mechaniczne.

Na załączonych rysunkach przedsta¬
wiono schematycznie jeden ze sposobów
wykonania.

Fig. 1 przedstawia widok takiego urzą¬
dzenia;

fig. 2 — widok aparatu do wykonywa¬
nia pewnej części procesu.

Przy stosowaniu wynalezionego sposo¬
bu, węgiel, lub inny minerał, obejmujący
zawartość tak węglistą jak i niewę-
glistą, po rozdrobnieniu z grubsza
i oddzieleniu zanieczyszczeń, w ro¬
dzaju łupka wolnego od węgla, kamie¬
ni i t. p., doprowadza się do miałkiego roz¬
drobnienia zależnie od właściwości ob¬
rabianego materjału. W niektórych mate¬
riałach cząsteczki, które mogą przejść
przez sito o sześćdziesięciu oczkach, lub
grubsze, pozwalają się oddzielić, podczas
gdy przy innych materjałach rozdrobnie¬
nie doprowadzić trzeba do takiego stopnia,
aby cząsteczki mogły przechodzić przez
sito o dwustu oczkach lub więcej.
. Głównemi materjałami, które są oddzie¬
lane zapomocą dzisiejszych procesów
tłuczenia i płókania, są: lupek i kość, a
z nich większość jest o bardzo znacznej
zawartości węgla, który odzyskuje się wy¬
nalezionym sposobem nawet w postaci
grubszych cząstek.

Rozcieranie zaleca się uskuteczniać na
mokro, co jest najdogodniejszym i najtań¬
szym sposobem miałkiego rozdrobnienia
materiałów, przyczem węgiel dostarczany
jest do młynka rurowego 7, podpartego i
obracającego się na łożyskach 2, z odpo¬
wiedniej równi pochyłej zasilającej 3, któ¬
ra prowadzi do koryta zasilającego 4. Wi¬
rująca rura, czyli bęben 7, zaopatrzony
jest w kubki zasilające, służące do prze¬
prowadzania materjału, przez wydrążone
łożysko tarczowe na bębnie, do jego wnę¬
trza, przyczem równocześnie wprowadza

się pewien zapas wody do bębna. Przyrząd
rozdrabiający, tu opisany, może być ty¬
pu kulowego lub żarnowego. Wewnątrz
bębna 7, obracanego kołami zębatemi 5 i 6,
znajduje się większa ilość kul lub żaren,
które, wprowadzony do tegoż bębna wę¬
giel, w obecności wody, rozdrabniają na
miałko.

Po rozdrobnieniu w bębnie i po odłącze¬
niu cząsteczek materjałów, tworzących
popiół od substancji węglistych, rozdro-
bione cząsteczki, zawieszone w wodzie,
przechodzą przez wylot 7 do koryta 8,
które prowadzi do klasyfikatora hydrau¬
licznego 9, o specjalnej konstrukcji.

W niniejszem urządzeniu klasyfikator 9
jest zaopatrzony w działający naprzemian
skrobak 10, poruszany przez mechanizm
drążkowy 77, połączony drążkiem kierują¬
cym 13 z jakimś napędem. Ody materjał
przechodzi do hydraulicznego klasyfika¬
tora, grubsze cząstki są zwracane
przez klasyfikator do koryta zasilającego
4 dla dalszego rozdrobnienia w bębnie
rozcierającym, podczas gdy drobniejsze
cząstki, które zostały doprowadzone do
takiego stopnia miałkości, żeimaterjały
tworzące popiół oswobodziły się z zawar¬
tości węglistej, wprowadzane są do od¬
dzielacza hydraulicznego 14.

Miałkie cząstki materjałów, zawieszone
w wodzie, przepływają przez równię po¬
chyłą 15, prowadzącą z klasyfikatora do
oddzielacza 14, co powoduje uprzednie od¬
dzielenie różnych składników materjału,
jako to żelaza, siarczków żelaza i t. p.,
które dają się wydzielić zapomocą oddzie¬
lania hydraulicznego. Cząstki zawieszone
spływają z równi pochyłej 15 do rękawa
76, a stąd do oddzielacza, który zaopatrzo¬
ny jest w dziurkowaną rurę 17, prowadzą¬
cą do pompy 78, od której wychodzi rura
odprowadzająca 19, łącząca się z szere¬
giem wylotów 20, tworzących częsc wol¬
no kręcącego się mieszadła 27, na^d^a"
nego przez odśrodkowe działanie wody lub
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w i^nny sposób. Prąd wody, z cząstkami
matferjału w niej zawieszonego, prowadzo¬
ny jest przez pompę i wychodzi przez wy¬
loty 20, aby towarzyszyć osadzeniu się
cięższych domieszek, jako to żelaza i t. pM
na dnie zbiornika, podczas gdy zawieszo¬
ny materjał węglisty i inne domieszki wy¬
chodzą z wodą do dalszego oddzielania.
Domieszki cięższe zebrane w oddzielaczu
14 przechodzą stąd przez otwór wentylo¬
wy 21, w miarę tego jak się gromadzą. Ma¬
teriały węgliste i inne domieszki lżejsze,
przepływając z oddzielacza 14, dzięki po¬
wolnemu biegowi wody, postępują do
płóczki 24, skąd przechodzą do zbiornika
25, z którego zawieszone płatki domieszek
odpływają przez wyładownicę 25', pod¬
czas gdy cząstki węglistego materjału i
inne cięższe domieszki jako to krzemionka
i krzemiany, zbierają się w wymienionym
zbiorniku i zaczynają się w nim nieco
zgęszczać, z powodu zwolnienia biegu
wody.

Materjał, który jeszcze utrzymuje się
zawieszony w wodzie, poddaje się zaraz
potem dalszemu oddzielaniu, które usku¬
tecznia się w następujący sposób. Mate¬
rjał, składający się z substancji węglistych
i innych domieszek, odchodzi przez rurę
zasilającą 27, a potem przechodzi kolejno
przez pompę 28 rurą 29 i przez szereg wy¬
trysków, czyli kraników 30, kręconych
przez wirnik 31, do odbieralnika czyli
zbiornika 33, przyczem wirnik wprawiany
jest w ruch ręcznie lub mechanicznie zapo-
mocą wału 32. Do tego odbieralnika wpro¬
wadza się środek oddzielający, jak np. ga-
zolinę, okrętowy olej mineralny, surowy
olej lub t. p., który dostarczany jest przez
pompę 28 wraz z zawieszonemi materiała¬
mi, a wprowadzany jest do pompy ze
zbiornika35, połączonego z nią rurą zasi¬
lającą 34. Po takiem wprowadzeniu czyn¬
nika traktującego i przy wzruszaniu za¬
wieszonego materjału w zbiorniku 33 przez
kręcenie wirnika 31, olej węglowodorowy,
lub inny czynnik, wchodzi w styczność

z cząstkami węglowodorowemi, osłania¬
jąc je i wywołując stopniowe skupienie
tych cząstek. Substancje popioło-twórcze,
jako to krzemionka i krzemiany, pozosta¬
ją w zawieszeniu w wodzie, a ponieważ
cząstki węgla są skupione przez czynnik
traktujący podczas ich wzruszania, więc
tak woda, jak i zawieszone domieszki nie-
węgliste, zostają wyłączone z masy węgli-
stej. Ścisła istota tej reakcji nie jest
w chwili obecnej zupełnie zrozumiałą,
lecz może ona wynikać z nie-mieszalności
wody i płynu węglowodorowego i z więk¬
szego powinowactwa istniejącego między
cząstkami węglowemi z wodą. Bez wzglę¬
du na ścisłą istotę reakcji, otrzymujemy
w wyniku zupełniejsze i prędsze oddziele¬
nie, niż może być ono uskutecznione zapo-
mocą innej znanej już metody.

Ilość wymaganego czynnika oddziały-
wającego może się różnić w stosunku do
rozmaitych materjałów, a także być za¬
leżną od istoty pożądanego produktu;
zauważono jednak, że co do benzolu, to
w przybliżeniu 1 wagowa część jego, na 2
części wagowe zawartości węglistej silche- t
go rozdrobionego materjału, przy dosta-
tecznem mieszaniu, prowadzi do pożąda¬
nej reakcji. Można stosować też z powo¬
dzeniem olej okrętowy, jako czynnik
czyszczący i oddzielający, a w tym wy¬
padku należy używać około 1 części wa¬
gowej oleju na dwie części wagowe za¬
wartości węglistej, suchego miałko starte¬
go materjału, przyczem grubość jego
zmieniać się może w przybliżeniu od 20 do
200 oczek, aby spowodować reakcję. Przy
użyciu ilości wzmiankowanych w powyż¬
szym wypadku, tworzy się amalgamat
stosunkowo miękki i tłusty; lecz czynni¬
ków reagujących można użyć w mniej¬
szych ilościach, jeśli jest pożądanem, aby
wytworzyć produkt twardszy (stalszy),
a mniej oleisty. Wiele innych czynników
reagujących, jako to surowy olej i t. p.
można używać także ź powodzeniem. .
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Gdy się wprowadza olej lub inny czyn¬
nik traktujący do płynu zawierającego

i zawieszone domieszki, wzruszanie masy,
jak przedtem zaznaczono, służy nietylko
do skupienia cząstek węglistych i do wyłą¬
czenia ^ cząsteczek niewęglistych, lecz
także oddziela lub odpędza wodę od aglo¬
meratu. Może być pożądanem wprowadze¬
nie powietrza razem z zawieszonemi cząst¬
kami i wodą można to uskutecznić
przez otwarcie rury zasilającej 38.

Wzruszanie podtrzymuje się w zbiorni¬
ku 33, lub w zbiornikach następnych, przy-
czem zaleca się dodawanie wody do wy¬
mycia zawieszonych cząstek, zanim zo¬
staną one zupełnie usunięte. Wodę wpro¬
wadza się do zbiornika 33 przez wodotry¬
ski 38', zasilane ze źródła, 39, regulowanego
wentylem 40. Ody reakcja, lub skupienie
cząstek węglistych przez czynnik skupia¬
jący, już nastąpiła, wówczas wprowadza
się wodę do zbiornika 33 dla wymycia ze¬
branych tam zanieczyszczeń, przyczem
skupiona masa węglista nie zmiesza się
z wodą i zanieczyszczeniami. Woda spły¬
wająca z zawieszonemi domieszkami prze¬
chodzi do koryta 40' i odpływa rurą 41.
Pozostałą masę skupioną obrabia się dalej,
celem wytworzenia płynnego paliwa, przez
dodanie odpowiedniego oleju dla rozcień-

„ czenia masy, lub ażeby wytworzyć suchy
proszek z tego stosunkowo czystego ma-
terjału węglistego przez usunięcie czynni¬
ka skupiającego zapomoćą destylacji, od¬
parowania, lub w inny sposób. Materjał u-
suwa się przez podniesienie go z otwarte¬
go końca zbiornika, lub też można urzą¬
dzić odpowiednie wyładowanie w zbiorni¬
ku, pozwalające na usunięcie masy.

Do destylacji, odparowania lub usunię¬
cia w inny sposób czynnika oddzielające¬
go od materjału skupionego, można uży¬
wać rozmaite postacie aparatów, ale jest
pożądane, aby przy destylacji czynnika
oddzielającego węglowodorowego, mate¬
rjał był umieszczony w odpowiedniej retor¬
cie, albo masę skupioną trzeba najpierw

rozcieńczyć przez dodanie płynu węglo¬
wodorowego, a potem zmieszać z gazem
lub olejem i przepuścić przez retortę cią¬
głą 45 (fig. 2). W tym celu, wprowadzamy
rozcieńczony materjał węglisty do .zasila¬
jącego kosza 46, będącego w połączeniu
z rurą wężownicową 47, ciągnącą się we¬
wnątrz retorty 45 i poddaną działaniu gorą¬
ca, wytworzonego przez palenie się mie¬
szaniny palnej, dostarczanej do retorty
przez furę zasilającą 48. Następuje ulat¬
nianie się płynnego czynnika traktującego
i lotnych składników stałych cząstek u-
trzymywanych w zawieszeniu w prądzie
powietrza lub gazu, przyczem stałe cząst¬
ki można oddzielić od składników lotnych
przez wprowadzenie ich do komory osa¬
dzającej 49, połączonej z wężownicą 47.
Materjał jest przeprowadzany przez retor¬
tę zapomoćą prądu powietrza lub płynu,
wytwarzanego przez pompę 50. Cząstki
węgliste zawierają składniki lotne, które
są usuwane podczas destylacji, pozosta¬
wiając materję stałą. Jeśli materjał jest
dostatecznie płynny, wówczas przepusz¬
czany bywa przez pompę.

Zostało stwierdzone, że drobniejsze
cząstki popiołu, znajdujące się w substan¬
cjach węglistych, wprowadzonych do re¬
torty, mogą być od nich oswobodzone, je¬
żeli cząstki te nagrzewa się tak prędko, że
lotna materja stałych cząstek może ucho¬
dzić z wybuchową gwałtownością, wywo¬
łując przez to dalsze rozdzielanie cząstek
i oswobodzenie nader miałkiego popiołu.
Dokładniejsze oddzielenie może być także
uskutecznione, jeżeli cząstki węgliste, po
nagrzaniu, przepuszczamy przez strefę o
niższem ciśnieniu, aby wywołać akcję wy¬
buchową. Bardziej miałkie cząstki popiołu,
oswobodzone w ten sposób, można oddzie¬
lić z zawartości węglistej, powtarzając
proces oddzielania, powyżej opisany, i o-
trzymując przez to produkt o jeszcze wyż¬
szym stopniu czystości. Przedestylowane
substancje, oddzielone od czynnika traktu-



jące^o i cząstek węglistych, po zebraniu
ich w suchej osadzającej komorze 49, wy¬
chodzą przez rurę 51 do miejsca wydzie¬
lania, podczas gdy stałe cząstki węgliste
otrzymuje się w stanie suchym w komorze
osadzającej. Jednak, jeżeli jest pożąda-
nem to, przez manipulację wentylami 52
i 53, składniki lotne i cząstki węglowe
wprowadza się do wilgotnego odbieral¬
nika 54, otrzymującego wodę z rury zasi¬
lającej 55, co powoduje zgęszczenie par
destylacyjnych i masy oleju; woda, cząstki
węgla i oddzielone miałkie domieszki zbio¬
rą się w. odbieralniku. Wzruszanie masy,
wydobytej z odbieralnika spowoduje natu¬
ralnie skupienie cząstek węglowych i zgę-
szczonych olejów oraz wydalenie cząstek
niewęglistych zawieszonych w wodzie,
poczem masę zebraną można znów desty¬
lować, celem usunięcia płynu węglowo¬
dorowego, jeżeli cząstki węglowe mają
być używane w stanie suchym.

Stwierdzono, że niektóre materjały, jak
np. lignity, które w samym stanie rodzi¬
mym mają wyższą zawartość wody, mo¬
gą być traktowane według powyższej me¬
tody, w celu usunięcia tak wody, jak i po¬
piołu. Stosuje się to także do innych ma-
terjałów węglistych, gdy pragniemy wy¬
dzielić z nich wodę i skupić substancje wę-
glistę. Jednak zostało stwierdzone, że za¬
wartość popiołu wielu lignitów i niektórych
gatunków węgla, spotyka się w bardzo
drobnej postaci, tak drobnej, że dalsze dro¬
bienie ich przy zachowaniu warunków o-
szczędności, nie wydziela ich w stopniu za¬
dawalającym; w takich wypadkach lepiej
jest rozdrabniać materjały przez mielenie,
a potem poddać je działaniu gorąca, które
powoduje dalsze zmniejszenie cząsteczek
materjału i następne dodatkowe oswobo¬
dzenie popiołu, jak to poniżej opisano,
przed ostatecznem oddzieleniem zawarto¬
ści węglistej od popiołu. Przy tern nagrze¬
waniu ulatnia się część, lub całość, olejów
zawartych w materjale, który to olej moż¬

na zgęścić i używać jako środek do zbiera¬
nia materjału węglistego.

Przy traktowaniu niektórych gatunków
paliwa, np. Węgla antracytowego, stwier¬
dzono, że oddzielanie ułatwia się przez do¬
mieszanie do rozdrobnionego materjału
małej ilości rozdrobnionego węgla bitumi-
nowego. Istota tej udoskonalonej reakcji
nie jest jednakowoż zupełnie zrozumiała i
dodawanie węgla bituminowego nie jest
koniecznie potrzebne, gdyż dobre rezulta¬
ty otrzymywano traktując antracyt bez
takiego dodatku.

Zastrzeżenia patentowe.
1. Sposób traktowania materiałów, ma¬

jących zawartość tak węglistą jak i nie-
węglistą, tern znamicnry. że pi^a na u-
przedniem oddzieleniu cząstek niewęgli¬
stych od cząstek węglistych, a potem na
usunięciu sposobami fizycznemi oddzielo¬
nych niewęglistych cząstek.

2. Metoda według zastrz. 1, tern zna¬
mienna, że materjał jest proszkowany
w obecności płynu, a cała masa sproszko¬
wanego materjału i płynu jest wprowadza¬
na do oddzielacza.

3. Metoda według zastrz. 2, tern zna¬
mienna, że materjał sproszkowany i płyn,
przeprowadzane bywają z oddzielacza do
odbieralnika, aby dać ujść płynowi, a
sproszkowanej masie dać się zgęścić, po¬
czem masę sproszkowaną odciąga się.

4. Metoda według zastrz. 2, tern zna¬
mienna, że węższe cząstki niewęgliste są
chwytane w oddzielaczu, a pozostający
materjał spływa z oddzielacza do miejsca
osadzania.

5. Metoda według zastrz. 2 i 4, tern
znamienna, że materjał pozostający po u-
chwyceniu cięższych cząstek n:ewęgli¬
stych spływa do odbieralnika zgęszczają-
cego.

6. Metoda według zastrz. 1, tern zna¬
mienna, że rozdrobniony lub sproszkowa-



ny materjał, po nasyceniu go płynem,
jest poddany działaniu czynnika posiada¬
jącego własność skupiania cząstek i wy¬
dalania płynu.

7. Metoda według zastrz. 6, tern zna¬
mienna, że czynnik skupiający działa
w kierunku skupienia tylko pewnych czą¬
steczek, a inne wydala wraz z płynem.

8. Metoda według zastrz. 6 — 7, tern
znamienna, że cząsteczki węgliste skupiają
się, podczas gdy cząsteczki niewę&liste są
usuwane wraz z płynem.

9. Metoda według zastrz. 6, 7 i 8, tern
znamienna, że traktowany materjał jest
zawieszony w płynie.

10. Metoda według zastrz. 6 do 9, tern
znamienna, że czynnik skupiający składa
się z płynu, który się nie miesza z płynem,
nasycającym materjał pierwotnie.

11. Metoda według zastrz. 10, tern zna¬
mienna, że płyn skupiający ma większe
powinowactwo do cząsteczek węglistych,
niż do cząsteczek niewęglistych.

12. Metoda według zastrz. 6 do 11, tern
znamienna, że materjał traktowany skła¬
da się z węgla sproszkowanego, zawiera¬
jącego zanieczyszczenia, i w którym sku¬
piają się stosunkowo czyste cząsteczki wę¬
glowe, podczas gdy cząsteczki nieczyste¬
go materjału są wydalane.

13. Metoda według zastrz. 6, 7, 8, 9 i 12,

tern znamienna, że czynnik skupiający
składa się z płynnego węglowodoru.

14. Metoda według zastrz. 13, tern zna¬
mienna, że węglowodór nie miesza się
z płynem pierwotnym.

15. Metoda według zastrz. 6 do 14, tern
znamienna, że czynność skupiającą wyko¬
nywa, się przez stały ruch masy rozdrobio-
nego materjału i czynnika skupiającego.

16. Metoda według zastrz. 6 do 14, tern
znamienna, że masa skupiona, stosunkowo
czystych cząstek węglistych, po wydale¬
niu płynu początkowego i cząstek niewę¬
glistych, przemywa się czynnikiem o-
czyszczającym.

17. Metoda według zastrz. 1, tern zna¬
mienna, że czynność oddzielania na zasa¬
dzie siły ciężkości obejmuje uprzednio od¬
dzielenie cięższych cząstek niewęglistych,
od cząstek węglistych i lżejszych cząstek
niewęglistych, oraz następne oddzielenie
lżejszych cząstek niewęglistych od czą¬
stek węglistych.

18. Metoda według zastrz. 6 do 14, tern'
znamienna, że masa skupiona materjału
jest traktowana, w celu odzyskania czyn¬
nika skupiającego.

19. Metoda według zastrz. 18, tern zna¬
mienna, że odzyskiwanie czynnika skupia¬
jącego uskuteczniane bywa przez podda¬
nie masy działaniu ciepła, w celu oddesty¬
lowania wymienionego czynnika.

Walter Edwin Trent.

Zastępca: I. Mysz czyń s ki,
rzecznik patentowy.
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